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TELEGRAMY.
Komunikat prasowy z dn. 9.X I 1915 r.

R O S Y J S K A  WIDOWNIA 
WOJNY,

Na północ od Jaz iow ca nad dol­
ną S trypą  i na zachód od C za r to ­
ryska nad  S ty rem  odparto  a tak i  ro 
zyjskie. Pozatem  nic nowego.
WŁOS HA WIDOWNIA WOJNY.
'■ Położenie n ie  uległo zm ia n ie . Od­
parto liczne a ta k i włoskie na  fr o n ­
cie rzek i Iso n zo , n a  Zagorą w D o ­
lomitach, n a  Co di L a n a  i n a  
Śief-Sattel.

S E R B S K A  WIDOWNIA 
WOJNY. 

Na g r a n i c y  c z a r n o g ó r ­
skiej p o ł o ż e n i e  n ie  u l e g ł o  
zm ia n ie .  J e d n a  g r u p a  w o j s k  
a u s t r o  - w ę g i e r s k i c h ,  w a l ­
c z ą c y c h  w  S e r b i i ,  z a j ę ł a  
Iwanjice ,  in n a  w y p a r ł a  n i e ­
p r z y ja c i e la  z  p o z y c y i  g ó r ­
sk ich ,  u m i e s z c z o n y c h  nad  
d ro g ą  z  I w a n j ic y  d o  Kral-  
jewa.  

W ojska  n i e m i e c k i e  w y p ę ­
dziły n i e p r z y j a c i e l a  z  o-  
s z a ń c o w a ń  na p o ł u d n i e  od  
Kraijewa; na  p o ł u d n i e  od  
T r s t e n ik a  w a l c z ą  n a s z e  b a ­
ta liony.  O p e r u j ą c e  w  o k r ę ­
gu K r u s z s w a c z a  d y w i z y e  
n i e m i e c k i e  p o s u n ę ł y  s i ę  w  
k ie r u n k u  p o ł u d n i o w y m .  

B u ł g a r z y  o w ł a d n ę l i  L es -  
k o w a c z e m .

Zastępca szefa sztabu generalnego 
v .  H o s f e r ,  feldmar.-poracznik.

— 0—
Komunikat u rzędow y niem ieckiej 

kwatery g łów nej z dn. 7 .XI.
Z FRONTU WSCHODNIEGO.

Grupa wojsk pod dowództwem gen.- 
feldmarszalka von Hindenburga.

Na południo - zachód i na  po łud­
nie od Rygi odpar te  zostały po je ­
dyncze i liczne a tak i  rosyjskie .

Przed D źw ińsk iem  udarem niono 
również a tak i  n ieprzy jac ie lsk ie  pod 
Iłluksztą i pomiędzy jezioram i Swen- 
te i llseń..kiera.
_ W nocy z 5 na 6 b. ra. w ta rg n ę ­

li R osjanie ,  uczyniw szy  n iespodzia­
nie nocną wycieczkę, do naszych 

. stanowisk, położonych na zachód od 
łęz. Swente. Wczoraj zostali s ta m ­
tąd ponownie w yparci.

(trupa wojsk pod dowództwem gen.- 
feldmarszałka ks. Leopolda Bawarskiego.

Położenie pozostaje bez zmiany, 
i Grupa wojsk pod, dowództwem gene- 
rała von Linsingena.

Na północo - zachód od C zar to ry­
ska, podczas odpieran ia  a ta k u  n ie ­
przyjacielskiego, w z ię liśm y do nie- 
fo l i  so jeńców  i zdobyliśm y 1 k u ­
lomiot.

2  FRO NTU  S E R B S K IE G O .
A u stro -w ęg u rsk ie  w o jsk a  odpar- 

v  n ieprzyjaciela poza S la tinę  od

w yżyny  Graczima ( i 2 k ilom etrów  
na północo - zachód o i Iwanj су) i 
w ta rgnę ły  do doliny zachodnb j Mo­
rawy.

Po obudw u stronach  Kraijewa 
sforsowane zostało przejście  przez rz. 
Morawę. W sam em  Kraljewie, zd o ­
byłem , po zaciętych w a lkach  na u- 
licach tego m iasta ,  przez w ojska  
b randenbursk ie ,  wzięto 130 dział.

Na w schód od K raijewa posunę­
ły się w ojska aus tro  w ęgiersk ie  n a ­
przód i wzięły do niewoli 481 j e ń ­
ców.

Nasze w o jska  zajęły s tanow iska  
tuż pod sam ym  Kruszewaczem.

A rm ia gen. von Gallwitza wzięła 
wczoraj przeszło 3,000 Serbów do 
niewoli, zdobyła jedno angielskie  
działo połowo, liczne wraży, na łado­
w ane am unicyą, pociągi kolejowe z 
zasobami san ita rnem i,  oraz liczny 
m aterya ł  wojenny.

Z  F R O N T U  Z A C H O D N I E G O .
Na ca łym  froncie nie zdarzyło się 

nic nowego.
Naczelne dowództwo.

— O —

(Sprawozdanie bułgarskie).
Urzędowy kom unika t bułgarski z dnia 4 

b. m.: W kierunku  Aleksinaczu dotarły  
w ojska nasze do okolicy Soko - Banii. Po 
silnych walkach zajęliśmy w ysunię te  for- 
tyf ikacye pod Niszem, na  północnym i 
wschodnim froncie twierdzy. Zdobyliśmy 
3 działa, 2 wozy z am unicyą  i wzięliśmy 
do niewoli 400 jeńców. Na linii kolejowej 
z Kniażewaczu do Swrliku zdobyliśmy lo­
komotywę i 103 wagony z bogatym ma- 
te ryałem  wojennym, oraz przyrządy  prze­
znaczone dla wojsk inżynleryi.

Na południe od Strumicy zaatakowane 
zostały  w ojska  nasze przez przeważające 
siły angii-lsko-francuskie. Za pomocą ene r­
gicznych kontra taków  na bagnety  o dpar­
liśmy nieprzyjaciela, k tóry  poniósł znaczne 
s tra ty .  Walki przybieraią pomyślny dla nas 
przebieg a  toczą się z Francuzami na  fron­
cie Krzywolacz—Sonicz-Glawa. *

(Sprawozdanie francuskie).
Urzędowy kom unikat z dnia 6-go b. m.: 

Walki a r ty le ry jsk ie  trwały  wczoraj w Ar­
tois, zwłaszcza n a  odcinku pod I.oos. W 
Szampanii t rw ają  walki nadal.  Za pomocą 
silnych ataków i ze zuaczncmi silami zdo­
łał nieprzyjaciel wedrzeć się z kilku od­
działami do naszych okopów pierwszej l i ­
nii, na  wysokości 199 mtr. Zresztą wszę­
dzie trzym any był zdaleka. albo odparty 
przez nasze  k on tra tak i .  W Wogozach zbu­
rzyła mina n asza  blokhauz niemiecki w 
La-Chapellotte (na wschód ud Badenviller).

Komunikat armii wschodniej: Pomimo 
silnego przygotowania  ze strony  artyleryi. 
usiłowania ataków  ze s trony  bułgarskiej 
przeciw naszem u przyczółkowi mostowemu 
pod Kriwoltezom, zostały  odparte. W tym 
samym dniu zajęliśmy na wschód od Ra- 
browa wsie Me mik ty7 i Kojali. Po stronie 
bu łgarskie j obserwować można ożywiony 
ruch a r ty le ry jsk i  na  grzbietach górskich, 
skąd B ułgarzy  bombardują silnie W aK udo­
wo! Walka, wszczęta  przez wojska nasze, 
n a  północ od Rabrowa t rw a  w dalszym 
ciąg

NA B A Ł K A N A C H .
LUGANO. Gazetta dcl Popolo do 

nosi z A ten, iż w o jska  angielskie, 
k tór£ niedaw no wylądow ały  w Sa 
lonikach, udały się w k ie runku  Doj 
ranu. gdzie m ają  się połączyć z F ra n ­
cuzami. Pod D ojranem  toczy się sza­
lona b itw a z Bułgaram i. F lo ta  koa­
l ic j i  równocześnie  bom barduje  P o r  
to-Lagos.

BERLIN, Deutsche Tagesztg podaje 
doniesienie D aily M ailu  z Salonik, 
że Bułgarzy obsadzili wąwóz pod 
K a cza n ik h m  i m asze ru ją  na  Pri- 
zrend. Drugi oddział b u łgarsk i  m a ­
szeru je  na Ko-sowo.

MEDY0LAN. P ism a  tu te jsze  d o ­
noszą, iż sztab genera lny  serbsk i 
postanow ił un ikać b itw y  d e c y d u ją ­
cej, przyjęcie je j bowiem rów nało­
by się sam obójstwu.

SOFIA. Dwór serbsk i zna jdu je  się 
już, j a k  donoszą, w Mitrowiyy. Król 
P io tr  nie przyjął zaproszenia króla  
Mikołaja do Cetynii. G łównym  prze 
c iw nik iem  przeniesien ia  dw oru  do 
Czarnogóry był Pasicz, k tó ry  nie 
dow iciza Mikołajowi.

Z G r e c y i .
LONDYN. Biuro Reutera  donosi z 

Aten: Król zaproponował Zaimisowi, 
aby pozostał na  s tanow isku  p re z e ­
sa m in is trów , Zaimis jed n ak  o dm ó­
wił. Król zumiał następnie radę  m i ­
n is trów  i długo z nią konferował. 
Król pochwala zachowanie się m i­
n is tra  wojny na o s ta tn iem  po s ie ­
dzeniu  izby, na dowód czego m ia ­
nował go gene ra ł-adyu tan tem . No- 
roinacya ta  w yw arła  w kołach Ve- 
n izelis tów  przygnębia jące  wrażenie, 
dowodzi ona bowiem, że wpływ 
Venizelosa coraz bardziej upada . Po 
osta tn iem  posiedzeniu izby, jak  
donosi ageneya Havasa, t łu m  u rz ą ­
dził przed dom em  Venizelosa wiel­
k ą  m an ife s tac ję .

W IEDEŃ. Porażka Zaimisa w iz ­
bie n ie  je s t  b rana tragicznie.  I s tn ie ­
je  przekonani-c, że król nie da się 
odw ieść od decyzyi u trzy m an ia  n e ­
u tra lnośc i Grecyi,

KOPENHAGA. W ed łu g  informa- 
cyi, nades łanych  tu  drogą na L on­
dyn, zarządzono rozw iązanie izby 
greckiej.

Z R um u ni i .
BUKARESZT. Dzienniki donoszą, 

że w  T urn  Sew er in w dół rzek i je ­
chało pięć p a r o w c ó w  ro sy jsk ich ,  o- 
raz je d n a  ro sy jsk a  łódź to rpedow a 
i pięć na ładow anych  przeznaczoną 
d la  Serbii am un icyą  holowników. 
W sz y s tk ie  o k rę ty  jecha ły  pod flagą 
ru m u ń sk ą .  Tow arzyły  im d w ara. k rę ­
ty  w o jenne  ru m u ń sk ie .

Z Angl i i .
LONDYN M inister zao p a try w an ia  

armii, Lloyd Georgp, ośw iadczył w 
izbie gm in , że obecnie zn a jd u je  się 
już  pod k o n tro lą  rządu  w  Anglii 
1 ,3 4 6  zakładów  przem ysłow ych, wy 
rab ia jących  m a te ry a ły  bojowe.

Z Ja p o n i i .
NOWY YORK. Do Agenc.yi P rasy  

zjednoczonej donoszą z Tokic: W y ­
rób m aterya łów  w ojennych  d la  Rosy i 
rozwija się szybko. Japon ia  wyrabia 
te raz  dla Rosyi w agony kolejowe, 
lokom otyw y, znaczne ilości szyn i 
podkładów , działa, karab iny , amu- 
nicyę, buty , inne w yroby skórzane, 
a naw et sukno, co p rzyśpiesza  zna­
cznie w yekw ipow anie  armii ro sy j­
skiej. _ _ _ _ _ _ _

m i i  i
Od rektora uniwersytetu warszawskiego.

Mianowany przez Jego  Ekscelen- 
cyę p. jen e ra ł-g u b ern a to ra  w ar­
szaw sk iego  von B ese lera  podaję  do 
wiadom ości osób in teresow anych :

U n iw e rsy te t  w a rszaw sk i  o tw iera 
swe podwoje dla m łodzieży, żądnej 
wiedzy. Jęz y k ie m  w y k ład o w y m  i 
u rzędow ym  u n iw e rs y te tu  je s t  język 
polski. Z nakiem  w id o m y m  trady- 
cyi je s t  h t rb  i pieczęć daw nego  k r ó ­
lew skiego u n iw e rs y te tu  w a rszaw ­
skiego, przyznana  w skrzeszonem u 
un iw ersy te tow i.  U n iw e rsy te t  w a r­
szaw ski m a  za zadanie  bezstronne  i 
n iezależne nauczanie  w zakresie  po­
w ierzonych jego pieczy gałęzi w ie ­
dzy oraz rozwój ich przez prow a­
dzenie sam odzie lnych  prac i badań 
naukow ych. Ma on prow adzić  celo­
wo kszta łcen ie  ogólne i specyalne 
młodzieży. Aby cel ten  m ógł być 
osiągnięty , każdy  nauczycie l  m a  o- 
bowiązek n ie ty lko  godn ie  re p re z e n ­
tować gałąź  wiedzy, pow ierzoną j e ­
go szczególnej pieczy, lecz także 
oddziaływ ać na obyczaje i ch a rak te r  
m łodzieży w sposób zbaw ienny  i 
wolny od w szelk ich  w pływ ów  p o l i ­
tycznych  (Ś 1 „Tym czasow ego s t a ­
tu tu  u n iw ersy te ck ieg o ”).

Akt uroczysty otwarcia uniw ersytetu  
odbędzie się w dniu 15-ym listopada: w 
dniach następnych rozpoczną się wykłady. 
Ogłoszenie o dniach i godzinach w yw ie­
szono będzie w przedsionku ł machu głów ­
nego, w tych dniach nastąpi również pu­
bliczne ogłoszenie przedmiotów w yk łada­
nych i wykładających.

W ykłady rozpoczną się tylko w zakresie 
pierwszych sem estrów studyów  na w ydzia­
łach: 1) prawnym i nauk państw ow ych, 2) 
filozoficznym , 3) m atem atyczno-przyrodni­
czym wraz z lekarskim i tylko na te w y ­
działy przyjmowane będą zapisy nowo- 
wstępujących, oraz na zasadacli dotych­
czasowych na pierwszy rok kursów farma­
ceutycznych.

Kandydaci, którzy pragnęliby w7 przy­
szłości poświęcić się studyom  weteryna- 
jyjnym i odpowiadają warunkom przyjęcia 
do uniw ersytetu, mogą się zapisyw ać na 
w ykłady razem z medykami.

Zapisy no w o-wstępujących rozpoczną się 
w dn. 8-ym listopada i trwać będą bez 
przerwy w ciągu czterech tygodni. Zapisy 
odbywać się będą do 15-go listopada w7 
gmachu biblioteki uniw ersyteckiej, a po 
15-ym listopada w kw esturze uniw ersytetu  
od godz. 9-ej zrana do 12-ej w południe 
(z wyjątkiem  niedziel i św iąt oraz dnia 
15-egó listopada, jako dnia uroczysteg  
otwarcia uniwersytetu).

Kandydaci i kandydatki złożyć mają: 1) 
wdasnoręcznie napisane podanie o przyję­
cie na imię rektora ze wskazaniem obra­
nego wydziału oraz dołączeniem curriculum  
vitae, 2) św iadectwo dojrzałości.

Za św iadectw a dojrzałości uznawane bę­
dą w roku bieżącym  akademickim św ia­
dectwa z ukończenia 8-klasow ych szkól 
męskich i żeńskich, oraz szkół 7-klasowych  
realnych i handlowych.

Jeżeli od ukończenia szkoły średniej u 
płynął rok lub więcej, to kandydat złożyć 
powinien jeszcze  dowód nienagannego pro­
wadzenia się.

Kandydaci, nie posiadający stopnia z ła ­
ciny, będą przyjmowani tylko na w7ydział 
m atematyczno-przyrodniczy. Od w stępują­
cych na wydziały: prawny i filoz ficzny  
wym agany je s t dostateczny stopień z ła ­
ciny w7 św iadectw ie dojrzałości lud w 
świadectwie z egzaminu dodatkowego, hla
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studyów zaś w zakresie filologii k lasycz­
nej, wym agany je s t oprócz tego Stopień 
dostateczny z języka greckiego. Kandydaci 
na wydział lekarski, nie posiadający, w 
świadectw ie stopnia z łaciny, powinny zło­
żyć dodatkowe świadectwo ze stopniom z 
łaciny w ciągu pierwszych dwu sem e­
strów.

Kandydaci, posiadający świadectwa doj­
rzałości szkół rosyjskich, mają, zgodnie z 
brzmieniem przepisów dla studentów, w y­
kazać dostateczną znajomość języka p o l­
skiego; decydować- o tum będzie komisy a 
im atrykulaeyjna w każdym poszczególnym  
przypadku.

Kandydaci zamiejscowi, zamierzający 
przybyć na studya do W arszawy z innych  
m iejscowości, muszą uzyskać na to pozwo­
lenie władz niemieckich w W arszawie. 
Mieszkającym w obrębie okupacyi niem iec­
kiej zaleca się wraz z podaniem o pozwo­
lenie na podróż, doręczyć naczelnikowi po­
wiatu lub prezydentowi rolicyi świadectwo  
dojrzałości, w ym agane do imatrykulacyi, a 
jeżeli od ukończenia szkoły średniej up ły­
nął rok lub w ięcej, również zaświadczenie 
władz m iejscowych (wójta, magistratu lub 
t. p.) o nienagannem prowadzeniu się. Mie­
szkającym w obrębie okupacyi austryackicj 
zaleca się doręczyć podanie wraz z doku­
mentami c. i k. komendzie powiatowej.

W zywając młodzież naszą do wstępu w 
otwarte dla niej na nowo po latach wielu  
gościnno podwoje polskiej w szechnicy w 
W arszawie, wzywam ją zarazem do usza­
nowania tradycyi Szkoły Głównej: w ytrw a­
nia w pracy w najcięższych nawet warun­
kach, zaufania do kierowników naukowych  
i gorącego ukochania Almae Matrix.

Rektor uniwersytetu
dr. med. Józef Brudziński.

Od r t h t o r a  p o l i t e c h n ik i  w a r s z a w s k ie j .
Mianowany przez Jego Ekscelencję  

p. jęnerął-gubernatora warszawskie­
go von Beselera rektorem politech­
niki podaje do wiadomości osób 
interesowanych:

Politechnika warszawska z poi 
skim językiem wykładowym i urzę­
dowym, ma na celu udzielać wy­
kształcenia wyższego, potrzebnego 
do zawodu technicznego i pielęgno­
wać umiejętności i sztuki w zakre­
sie wiedzy technicznej. Aby cel ten 
mógł być osiągnięty, każdy nau­
czyciel ma obowiązek nietylko god­
nie reprezentować gałąź wiedzy, po­
wierzoną jego szczególnej pieczy, 
lecz także oddziaływać na obyczaje 
i charakter studyującej młodzieży 
w sposób zbawienny i wolny od 
wszelkich wpływów politycznych, 
(tj 1 „Tymczasowego s ta tu tu  poli­
technik i”).

Akt otwarcia politechniki odbędzie się 
dnia 15-ego listopada, a dnia następ: ego 
rozpoczną się wykłady w zakresie pierwszego 
kursu wydziałów: inienieryi budowlanej, m -  
ienieryi rolnej, budowy maszyn, elektrotech­
nicznego. chemicznego i architektonicznego.

Zapis kandydatów rozpocznie się dnia 
8-go listopada w kancelaryi politechniki 
(od ul. Koszykowej) i trwać będzie dwa 
tygodnie codziennie od godz. 9 i pół zrana 
do I-ej po południu.

Kandydaci i kandydatki złożyć mają 
w łasnoręcznie napisane podanie o przyję­
cie na imię rektora ze wskazaniem obra­
nego wydziału i z dołączeniem krótkiego  
curriculum vitae oraz świadectwa dojrza­
łości.

W tym roku za św iadectwa dojrzałości 
uważane będą św iadectwa z ukończenia 
8-klasow ych szkół męskich i żeńskich oraz 
szkół męskich 7-klasowych realnych i 
handlowych.

Jeżeli od ukończenia szkoły średniej u- 
płynął rok lub w ięcej, to wym agany jest  
jeszcze  dowód nienagann-go prowadzenia 
się.

Kandydaci, posiadający św iadectw a doj­
rzałości szkół rosyjskich, będą musieli 
zgodnie z przepisami wykazać dostateczną  
znajom ość języka polskiego, stosow nie do 
decyzyi, jaką w każdym przypadku po­
szczególnym  poweźmie kom isya imatryku- 
lacy.jna politechniki.

Kandydaci zam iejscowi muszą uzyskać 
pozwolenia władz niemieckich na przyby­
cie dp W arszawy. Przebywającym w obrę­
bie okupacyi niemieckiej zaleca się złożyć 
naczelnikowi powiatu lub prezydentowi po- 
liey i stosow no podanie, dołączając św ia­
dectwu) dojrzałości, wym agane do imatry- 
kulacyi, a jeżeli od ukończenia szkoły  
średniej upłynął rok lub w ięcej, to zaśw iad­
czenie władz miejscowych (wójta, m agi­
stratu lub t. p.) o nienagannem prowadze­
niu się. Mieszkającym w obrębie okupacyi 
austryackicj zaleca się doręczyć podanie 
wraz dokumentami c. i k. komendzie po­
wiatowej.

Rektor politechniki
Zygmunt Stratzewicz.

W celu dokonania egzaminów uzupełnia­
jących dla osób, mających w stąpić obecnie 
do uniw ersytetu i politechniki, powołaną 
zostaje z ramienia wydziału ośw iecenia  
komisya egzaminacyjna na zasadach na­
stępującym :

a) Na egzaminatorów zaproszono 13 pro­
fesorów. Przewodniczącym kom isyi wydział 
ośw iecenia mianował referenta sekcyi szkół 
średnich, p. Jana Zydlera.

b) Osoby, pragnące poddać się e g z a m i­
nowi,  w inny  w nieść  do w ydziału  ■ ośw iece­
nia Dodani- z następują ym i załącznikami:

1) Dwie nienąklejonu fotografie, opatrzo­
ne własnoręcznym podpisem petenta.

2) Świadectwa z ukończenia szkoły  
średnej w oryginale.

3) Metrykę urodzenia, o ile w św iadec­
tw ie szkolnem nie w-ymienionu w yznania i 
daty urodzenia.

4) 10 rb. opłaty.
c) Egzaminy rozpoczną się dn 11 b. m.
Podania należy składać w w ydziale o-

sw iecenia (Marszałkowska 154) do dnia 
10-go b. m. włącznie (czwartek). Lokalu na 
egzam iny udziela w yższa szkoła handlowa 
im. Zielińskiego (Mo^zykowa V).

K r o n i k a .
Z 1 1 1 5 T Ł

A  T e a t r  W ielki Dziś zaw sze mile 
słuchana na naszej scenie operetka Eysle- 
ra „Wróg kobiet”. W głów nych rolach 
wystąpią: pp. Dąbrowska, Godlewska, Mal­
czew ska i Siekierzyńska oraz pp. -Jerzyń- 
ski, Prohazka, W iniaszkiewicz i Winkler.

W czwartek na ogólne żądanie piękny 
i podniosły dramat Stanisław a W yśpiań- 
skiego „W esele”. Zmiany w obsadzie: Ma 
ryna—p. W acławska, Czepiec—p. Dąbrow-- 
ski. Widmo p. Siekierzyński. Pan młody — 
p. Powołański; W ernyhora—p. Tomaszew­
ski.

Trzecie przedstawienie popołudniowe dla 
uczącej się młodzieży odbędzie się w- sobotę, 
na którym zostanie odegrany piękny dra­
mat hr. Morstina „Szlakiem legionów'”.

Z a w i a d o m i e n i e  K o m i­
t e t u  R a t u n k o w e g o  Z iem i  
L u b e l s k i e j .  „W dniu 11 b. m. 
odbędzie się pierwsze zebranie Cen­
tralnego Komitetu Ratunkowego o 
godz. l t  zrana. w sali Dyrekcji 
Szczegółowej Towarzystwa Kredy­
towego Ziemskiego.

Działalność K-mitetu tego roz­
ciąg, >ć się będzie na całą okupowa 
ną przez władze austryacko węgier 
skie przestrzeń Królestwa Polskiego.

Powyższe pierwsze zebranie tego 
Komitetu poprzedzone będzie nabo­
żeństwem, odprawionem przez człon­
ka tegoż Komitetu ks. kanonika 
Dębińskiego w kościele Katedral­
nym o g. 9 i pół zrana.

Z a n ie d b a n a  u i . c a .  Dowiadujemy 
.‘ ię, żo od miesiąca ulica Graniczna nic 
je s t  zupełnie oświetlana. Pozatym chodniki 
z desek, położone nad rowem głębokości 
od 1 do 1 i pół łokcia, są przyczyną czę­
stych nieprzyjemności i wypadków, szcze­
gólnie wobec nieośw iotlania ulicy. Stan  
sanitarny również pozostawia w iele do 
życzenia, ponieważ w rynsztokach niewy- 
brukowanych zatrzymuje się osad, który 
zatruwa powietrze. Pzyby nie należało, 
aby odnośne władze zajęły się tą sprawą i 
poleciły chodnik obniżyć do poziomu ulicy, 
lub conajmniej ośw ietlać w godzinach  
przepisanych.

*** N a d u ż y c ie .  Dowiadujemy się, że 
w niektórych sklepach w dzielnicy .ży­
dowskiej rozsprzedających produkty spo­
żyw cze z ramienia Magistratu, mąka i ka­
sza sprzedawana jest po kop. 13 za funt. 
Wobec tego, że obecna taksa wynosi za to 
produkty 12 kop. stwierdzamy, że je s t  to 
nadużycie i zwracamy uwagę publiczności, 
aby nie pozwoliła się w yzyskiw ać.

*** Z s ą d u .  Sąd przy Trybunale m. Lu­
blina rozpatrywał sprawę Heleny Nowik, 
Wiktoryi W alkowiak i Józefy Rożenek, 
posądzonych o kradzież towarów- łokcio­
wych u p. Katarzyny Rozmanowej.

Sąd skazał Helenę Nowik na 5 m iesięcy  
Wiktoryę W alkowiak i Józefę Rożenek na 
3 m iesiące aresztu policyjnego, licząc karę 
odsiadywania od dria uw ięzienia.

*** K r a d z ie ż :  Przy Foksalnej A« 7, w 
czasie obecności w łaścicielki sklepu pani 
Karoliny Łękowskiej. skradziono kiełbasy  
wartości trzech rubli. Sprawców osadzono 
pod kluczem.

Л  K r a d z ie ż .  W hotelu Polskim dnia 
8 listopada Aleksandrze Kochańskiej pracz­
ce tegoż hotelu, po otworzeniu drzwi od 
mieszkania wytrychem i po rozbiciu zam­
ku przy kuferku, niewiadom y sprawca 
skradł pieniądze w sum ie koron 30. Wła 
dze zajęły się wykryciem  winnego.

:S O fiary .  Miłosierdziu czytelników  
polecamy biednego chłopa R. F., który z 
powodu braku obuwia nie może chodzić do 
szkoły.

— Dla chłopca R. F. na obuwie H. G. 1 
koronę, Z. S. 1 koronę i T. S. 1 koronę.

A  L isty  d o  o d e b r a n i a  w redakcyi 
Głosu (miejscowe).

Chaim Abramsohn, Arkuszewski, Szach 
Bergman, Estera Wolberg, ul. Lubartow­
ska, Białobrzewski i Dzierżanowski ul. Ci-
chą, Bursztyn ul. Namiestkowska, Lucyan 
Bores ul. Namiestnikowska. Karol Bogu­
szewski, Łaja Baum, Breza, Stanisława  
Baranowska. Brzebyska Józefa, Berkow­
ski Bela. Aleksander Czerniak, Cieszkow­
ski F., Gerny Wacław-, Magdalena Czop. 
Nun» Czechówna, Michał Czarnecki dla 
Anny Krawczyk, Franciszka Czajka. Ivan 
Piwko, Marya Czaplińska, Bohumil Gerny, 
Tomasz Dulniak, Julianna Drath, Karolina 
Dąbrowską, Józef Dybała. Stanisław Dom- 
ski. Janina Dudek, Maryanna Dudek, Zu­
zanna Drozd, Paul Dzibiński, Wacław Dyz- 
bowski, J. N. Eicer, Eilbaum Lisier. Jan 
Frigyęs. Bracia S. i M. Friedman. Ignacy  
Filipek, Antoni Federkiewlcz, R. Fiszman, 
Chaskiel Kej der. Lea Finkielszte.jn, Anton 
Fiser. Boleslaus Gelb, G'iniak Józefa, 
Szmul Goldbaum, Andrzej Gierczyński, He­
lena Glasmok, Grünfeld Heinrich, Szloma 
Gewrerz, Genaduran, Hasyl Guc, Zofia Gła- 
dyś, Hildt ul. Zielona. Józef Pohl Hajer, 
Ina Ha«se. Herschenhorn i Strasberger 
(drukarnia) Katarzyna Habaczasa. Jakimo- 
wa, Zofia Jedliczka, fingelhart dla p. Hali­
ny Korolko, Jaszczak Maryanna, Sabina 
Lubińska. Stanisław  Iwanicki, ks. Edward 
Jankowski, Neli Januszewska, J. M. Izraelit 
Stanisław a Konopka, Krochmalnik dla Ryfki 
Frachtenberg, Fr. Kleneman, Zofja Kożuch'. 
Oygielman. Julian Kwiatkowski, Rudolf 
Krebs. Kowalozewski, ul. Namiestnikowska, 
D. Kebler. Mateusz Kowalski. Koperska Jó­
zefa, Janina Kwiatkowska, Michał Krakie- 
wioz, Kleiner, Szabo Kalman, Fajga Kleid- 
man, Marya Jasińkowska dla Antoniny  
Karpińskiej, Kuchar Wachar. Antoni Kwaś­
niewski, Tosia Kamińska. Mania Krzewiń­
ska, Antoni Kopciowski, A. Kazman, S ta­
nisław- Kulka, Tomasz Kasperczyk. Gomasz 
Franciszka Krzyk, W acław Kreicz, Marjan- 
na Karolak, Mateusz Kopecieński, dla W. 
Stefańskiej, W ładysława Klimska, Anna 
Linke, Michał Łukasik, Zarząd cmentarza 
dla Feliksa Lato, Lija Lewi Leszczyński, 
D K. Lindner, H. Łewinsztejn, Zofja Mą- 
cik, Julia Marcinkowska, Marya Malinow­
ska, Stefan Moroz, Franz Matusiak. Michał 
Małek, Franciszek Matraszek. W iktorya 
Maskalta. Messer, i Hamm, Julja Metryka, 
A. Mazurek. M. Mendel, Józef Gawiec. Ewa 
Mrozek, Nurowski, G. T. Neuschteter, Marya 
Nowicka, Janina Oleszko, Antoni Olszew­
ski. Marja Opąjdowska, Zofia Październik. 
Marya Przybyłowska, Herman Plefferkan, 
W. 0. Polakowa. Potkański Adrzej, Pajcer 
Marya, Leopold Pescha, Luiza Popko, F. 
Piłat, Ludwika Pawęcka, Józef Pałyska. 
Julianna Pastusiak, Pańko Petro, Paczew- 
ski Bronisław, Emma Platę, Teresa Po- 
trych, Reyma Pereł, Potkański A leksan­
der, Korebllt, Franz Josef King, Rabis, Ma­
jer R osenbhtt, Ropewem, Rachsztejn Men­
del, Robert Rossbach, Marya Selegnat, Jan 
Slawiak, Perec Schneiderman, Szarański, 
Jan Stefański, Stepańcowic Jakóbi Wacław  
Subotka. Szymon Sawicki, Smyk Józef, 
Spiro, Solaw-ew-ier Michał. Antoni Śmiałek, 
Ruchla Silerman, Steinw asser, S. Szerman, 
Moses Saidsznajder, Marjanna Szkodzińska  
Pinkus Sufortein, Aniela Saratowska, Jan 
Sikora,. H. Sutnier, Antoni Sichocki, Józef 
Sachs, H. Ścibior, Józef Skala, Franciszka  
Sobczak, Jan Skiba, W ładysława Toma- 
szew-ska, A. Uliczna, Stanisław a Ungiert, 
Monika Ungiert, Michał W ojcieszkiewicz. 
Leokadja Węgrzyn, Wacław Weyroda, W an­
da W iercińska, Juljanna W ęgrzyn, Dr. J.

Wolf, Antonina W asilewska, Starui, 
Winch, Józef Wróblewski. Józ, I \\ ,,sra 
Wizo и blüht. Jakób Ziątek, C. Z v im . . , .  “  
chał Żytek, Zyskiiid Zajdwery, A. Zawiu 
ki, Helena Tarzyńtowska, Uri«,.)', ‘ u j.Tf] 
selfisch . ик.щ

I n f o r m a c p  i rozporządzenia.

O bw ieszczenie .
Na zasadzie odezwy C. i K. [(„ 

mendy Obwodowej г dnia 28 paź 
dziernika 1915 r. za Xs 3035/V, 0 
paitej na podstawie rozporządzeni 
C. i K. Generalnego Gubernium Woj 
skowego w Lublinie z 26-go u. ii] 
Na 5854, wydanego w myśl rozkaz 
C. i K. Komendy Głównej Armii i  
operacyjny 76474/i z 10 październ 
ka 1915 r. Magistrat m. Lublina 
giasza co następuje:

1. C. i K. Wojenny Urząd Nad 
zorczy (Kriegsiiberwachungsam 
jes t  gotów ułatwić członkom rodzi 
rosyjskich iuakcyonary uszy pań 
stwowych wyjazd przez n e u t r a l  
państwa do nicokupowanych prz 
sprzymierzone armie, części Kos

2. Osoby, któreby chciały , 
swych rodzin w Rosyi powrócić, m 
ją wnieść podanie przez C. i К. К 
mendę Obwodową w Lublinie.

h

W podaniu tem ma być wyszczi 
gólnione dokładnie imię i nazwisj, 
proszącego, jego zatrudnienie, sti 
wiek. dokładny adres przebywaj! 
cej obecnie w Rnsyi gtowy jego г 
dżiny i powód, dla którego do к 
syi chce powrócić.

3. Poddanym państwa rosyjski 
go, którzy istotnie pozostają b 
żadnych środków” utrzymania bę< 
przyznawane zasiłki pieniężne 
wysokości 60 halerzy dziennic Шр, 
głowę dla mieszkających w zwiąż* 
rodzinnym, po jednej zaś koroif 
dla mieszkających samotnie.

Podanie o zasiłki należy wno^fir 
do tutejszej C. i K. Komendy 0 
wodowep przez Magistrat wzglę 
nie gminę.

Podanie te zbada Magistrat 
względem prawTdziwrości wymień ' 
nych w tychże faktów, potwierdj 1 
jąc na każdem z osobna, pod oso >0■
■sta odpowiedzialnością zgodność 
danych przez petenta okoliczno^ 
ze stanem faktycznym i nauepijj 
przedłoży C. i K. Komendzie Obu 
dowrej do .15 b. m.

Lublin, dn. 7 listopada 1915 r, 
Prezydent miasta 1 

Edward Kołaczkowski
IŁ
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O G Ł O S Z E N I E .
W m ajątku Snopków sprzedaje 

się k a r t o f l e  po 2 rub. za korzec 
300 funtowy, z dostawą 2.70. Wia­
domość — Namiestrikowskn, Л° 32; 
stróż w-skaże.

QFtOBÜE OGŁOSZENIA.
o p a ł o w e .  Zamojska-—4 IlllSWO „ S y r e n a ” . Niecała— 18 

„ A r c h i t e k t ” . 1180

Efispedipentbranzy kolonia,neiposzukuje zajęcia w sklepie. 
Wiadomość w A-iministraoyi „GŁOSU''.

Fortepiany, Pianina, і О г ц и ь “_ prowadza k o ­
r e k t ę  oraz gruntownie " R e s t a u r u j e .  
W łasny Wyrób S t r u n  B a s o w y c h .  
S. G r u d z i ń s k i —Namiestnikowska, n-r 16.

Ka w i a r n i a  z bilardem — do sprzedania, 
w ydzierżaw ienia lub oddania pod za­

rząd. Wiadomość w Adminisfraeyi „GŁOSU”.
» ió ł  rozsuwany oraż kilkanaście k r z e -  
9 s e ł e k  w dobrym stan ie—kupię. Zglo-

( ( /' i n i) ; i > i ( 3 ( i l  '.

u
m E C H Ä N В К

p o w r ó c i ł  i przyjmuje specyalnie 
s z y n y  do s z y c i a  każdego system« 
cenach bardzo nizkich — z czem się P°J 
S \  Publiczności T. B I E R N A C K I —Olef

Sklep nowości

a

nn
ie
ie

u!,
W

L
los
ib1. Cholewińska  ,

Krak.-Przedm., n-r л -  
w Lublinie. N a j ś w i e ż s z e  w z o r y - '1' 
b ó r  w ie l k i  p o c z t ó w e k  L u b l i n a ,  
r o d o w y c h .  P a m i ą t k i  z  L u b l i n a ,  
la s i t e r j a ,  m o d y ,  p a p ie r y ,  z a b a  
N o w o ś c i  c o  t y d z ie ń . p0Zg u b i o n o  wieczorem 7 b. m, 

z napisom „Triest” z w o j s k o w e j » !  
tografiami i biletem Militerschein 
Natcen, kwitem na 109 koron i 100 *1 
gotówką. Łaskawego znalazcę uprasuj1 
o  zwrot za nagrodą do policyi.

P r z y j m u j ę  u c z n i ó w  n a  s ta .n! ł 
K o n w e r s a c y a  f r a n c u s k a  1 “ C 

m i e a k a  w domu. W iadomość—J№" , 
n-r 17; u gospodarza domu.
I p o k ó j  kawalerski oraz I p ok ój  i 
nią na parterze. I p o k o j  z kuciin1» 
I piętrze. 2  p o k o j e  lub 3 P° 
z kuchnią na II piętrze. W i a d o m o ś ć  
zuicka, n-r 17; u gospodarza domu.
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aiRedaktor i wydawca F. M oskaiew ski. Druk. „Ziemiańska“— ul. Gubernatorska, № |0


